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Upominek dla każdego 
kto uczestniczy w konkursie „ABC"

W ogłoszonych przez nas wa­
runkach wielkiego konkursu 
„A B C " nastąpiła korzystna zmia­
na Prócz 20 cennvth nagród, któ­
rych listę podaliśmy. wyjawn*c-

two „AB C " postanowiło przjonać 
każaemu uczestmaowi konkursu, 
który zjedna choćby jednego no­
wego prenumeratora „A B C " upo­
minek w postaci książki z  pamiąt­
kową dedykacją.

H. V ilkius demonstruje itft globusie swej ion ie trasę bliskiej wy­
prawy łodzią podwodną do bieguna.

Wyrodna matka zamordowała
d w o je  n ie ś lu b n y c h  d z ie c i

OKrutnegr morderstwa ookuściŁ. się 
iiwj-odna matka na swoicn awojgu 
ueslubnych dzieciach. Mianowicie He 
ima Rowińska, ostatmo zamleszKała 
w i ucku, zamordowała swego synka 
Stefana liczącego dwa i pół oku, 
zwłoki zaś lego /“topił? w Styrze na­
tomiast zwłoki swojej 6 ietni< | córecz­

ki 1 okadii zagrzebała w lesie pud Ło 
katyczami w powiecie Horochowskim.

Sprawa okiutnej zbrodni została u- 
jawniona i morderczyni /ru,lazła się 
przea sadem okręgowy" vv Lucku. Po 
przeprowadzi nij przewodu sądowego 
wydano wyrok skazujący wyrodną 
mamę na dożywotnie więzienie

Żydzi napadają na studentów
Jećn eg o  z  b o ;ó w k a rz y  a re s z to w a n o

Jeden z polityków powiedział, 
że nieszczęściem Polski jest bier-J 
ność patriotów, przy dużej ru­
chliwości różnego rodzaju mętów 
społecznych i żydów.

Niechaj nasz konkurs prenu­
merat wykaże, że obserw icje ta, 
kie miały może kiedyś uzasadnie­
nie, ale dziś zaliczymy je do bu­
łek.

Rozumiemy, że znalezienie re­
kordowej ilo&ci nowych prenume* 
ratorów będzie dla wielu osób 
trudne z różnych względów; każ­
dy jednakże w Warszawie czy na 
prowincji może znaleźć dwóch 
lub chociażby jednego prenume­
ratora

Oczywiście przeznaczono na 
konkurs nagrody w  liczlde 'dwu­
dziestu będą wydam bez żadnego 
los"w aiba ściśle wg. kolejności 
pozyskanych prenumeratorów, na 
tomiast dla wszystLich bez wy* 
jątku uczestników konkuisd prze 
znacjylismy nieograniczony ilość 
nagród w postaci Książek nowej 
seri>, które się jeszcze nie uk. Ja  
ły  w iprzedaży. a znajdują się 
już u nas na składzie.

Dla energiczniejszych względ-

Po|edynek
marszałka * ministrem

nit= dla s*,i zęśliwot,ych pozostaje 
okazja wyjazdu na wystawę pa­
ryską, okazja nie do pogardzenia 
w  dzisiejszych warunkach kryzy 
sowych.

Mamy wrażenie, że również in 
ne nagrody mogą być atrakcją 
aczkolwiek traKtujemy je  tylko ja  
ko zewnętrzny wyraz naszego u- 
znania dla tych wszystkich, któ­
rzy nie tylko słowem, lecz czynem 
odpowiedzą na nasz apel 

A  więc do pracy, czeka nas aw » 
dzieścia pięć dni propagandy, a 
potem spotkanie- może w  Pary­
żu.

Wicekról Graziani umierający
Odłamici bomby dotąd tkwią w płucach

D ŻIBU TTI 28.2. Według w ia­
domości, naaeozłych tu z Audis- 
Abeby, stai. zdrowia marszałka 
Graziani jest nlenrai beznadziej­
ny Odłamki bombj, rzuconej pod

czas zamachu na marszałka, pozo­
stały w piucach. Wywiązało się 
zapalenie płuc.

Przy łożu chorego we dnie i w 
nocy czuwają lekarze. Odbywają 
się bezustanne konsylia.

B o m b y ze g a ro w e  w  kinach
Wybuchły w 7 lokalach o godz. 23-ej w nocy

Zagadkowe zamachy w New-iorku
NOWY JORK. 28,2. W  soboty o 

godz. 23-ej w siedmiu salact kinema­
tograficznych na Broadway, prowadzo 
..ych przez tę samą dyrekcję, wy­
buchły równocześnie bomby, na^ełiJO' 
n< ga^am: > cuchnącymi 1 > awiącymi. 
Wśród tysięcy widzów wybuchł! pa­

nika, wskutek które’ około stu osób 
odni< sh "any. 35 osób ,nu iiano prze­
wieźć do szpitala. Bomb-; posiadały 
mechanizm Zegarowy, co tłumacz; 
równoczesność wybuchów. Dyrekcja 
kinematografów oświadcza, Iż nie ma 
żadnego spon ze związkami robotni­
czymi.

Roosevelt chce byt dyktatorem U.S.A.
Tak twierdzi radykalna'prasa amerykańska

Rozgrywka na tle reformy Najwyższego Trybunału

Na idącego ulicą Bagno Jana 
RuazKOwiskiego studenta S. G H 
członka korporacji „Pa tria " i 
członka Związku Narodowego 
Pol. Mł Radykalnej napadło 3-ch 
żydów Napastnicy rzucili się z o- 
krzykiein: —  Bić jtorporanckiego 
chuligana! —  i usiłowali Rusz­
kowskiemu zerwać dekiel z głowy.

Napadnięty bronił się, jednak 
wobec przewagi liczebnej został 
poturbowany; żydzi na widok 
zbliżającego się z daleka policjan­
ta, uAłowali zb:ec, wówczas stu­
dent puścił się za n iirJ w  pogoń 
i schwycił jednego z nich, odda­
jąc go w  ręce posterunków’ego. 
Przeprowadzony do V II I  komis® 
riatu żyd-bojówKarz zestal wvle-

Machinarje kartelowe
przemysłu rótrk ego

Ostatnio w i odz, podpisano un io- 
wę konwencyjna pomiędzy 10 fir­
mami, które zajmują się wykańcza­
niem i farbowaniem towarów ze 
sztucznego jedwabiu.

Kartel spowoduje zwyżkę cer go­
towych artykułów ze sztucznegu je­
dwabiu.

PARYŻ, 28.2. „Paris Midi” tamie^z 
cza depesz, z Rzymu, iż od kilku dni 
krążą v i  WI >szech uporczywe pogło­
ski, według kiórych marszałek de 'ło­
no wyzwać miał na pojedynek mini­
stra koionij 1 essonę. Mussolini, nie 
chcąc dopuścić, b> tai poważny kon- 
flkt mógł r>zdzklic dwie wybitne o- 
sobisiośa, postanou ić miał zwołane 
sądu hoiorowego dla załatwienia spo­
ru. Powodem konfliktu ma być kryty­
ka, z jaką wystąpił min Lessona w 
spraw ie dowództwa, sprawowanego 
w Abisynii przez marsz dka de Rono 
na początku kampanii ahisyńskiej. Za­
pytany w spraw ę konfliktu, m irsza-

gatymowany Jest to Zachariasz I it '' ™e , z*fcrzec?ył, natomiast min. Les 
tu sona oświadczył, iż nic mu me wiado-Moszek, Twarda \ m. 47. mt) w tej kwJ tiL

NO W Y JORE, 28. 2. Plany I bardzo stanowczo przeciw projek- 
prezydenta Rooseyelta, dotyczące I tom prezydenta. Według obliczeń
reformy najwyższego trybunału 
Stanów Zjedn., stanowią wciąż je

Prfa- Rooscrelt.

szcze przedmiot dużego zaintere­
sowania prasy i opinii publicz­
nej Znamiennym jest, że w  pew 
nych stanach, które w ostatnich 
wyborach dały Rooscveltowi bar 
dzo znaczną większość, izby usta 
wodawcze oświadczyły się jednak

„Associated Press", 32 senato­
rów jest zwolennikami reform j 
33 przeciwniKami, a 31 jeszcze 
nie zajęło w  tej sprawie zdecydc 
wanegc stanowiska Jest więc mo, 
żliwe, że senat może odrzucić 
projekt Roose^eita, nawet uchwa 
lony olbrzymią większością łzby.

Znany mówca 1 polityk rady- 
Kainy ks. Goughlin w tygodniku 
„Social Justice" występuje sta­

nowczo przeciw projeictowi refor 
my Najwyżs.egc Trybunału, i

‘ Zagadnienie to —  pisze ks. 
Coughlin —  jest rozgrywką mię­
dzy dyktaturą u demokracją. Fre 
zydent Roosevelt chce być dykta 
torem. Autor dowodzą że re for­
ma trybunału wediug projektu 
Roosevelta jest. równoznaczna ze 
zmianą konstytucji, Która tc zmia 
na może -nastąpić tylko ze zgodą 
obywateli kraju.

Proces komunistyczny w Równem
Wywrotowa działalność żydów na kresach

Sąd Okręgowy w  Równem roz­
patrywał sprawę 15-tu członków 
K  P. Z. U,, oskarżonych o dzia­
łalność wjwrotową. Po czterodnio 
wej rozprawie wyrokiem Sądu ska 
zani zostali: Abraham Kac i Mał-

O b c y  h o p i i a ł
O s ta tn ia  d e c y z ja  g o s p o d a r ­

c z a  rz ą d u  —  u s ta le n ie  n o w y ch  
w a ru n k ó w ’ w y p ła ty  k u p o n ó w  
od p o ż y cz e k  z a g ra n ic z n y c h  
je s t  z n a m ie n n y m  d o w o d em  
z ro z u m ie n ia  fa k tu , że  n ie  m o ­
ż e m y  s ię  w ie le  s p o d z ie w a ć  w 
d z ie d z in ie  p o m o c y  k r e d y to ­
w e j z z a g r a n ic y , że d a le j n a s i 
z a g ra n ic z n i w ie r z y c ie le  p o w in  
n i ta k ż e  b r a ć  u d z ia ł  wr p o n o ­
s z e n iu  s t r a t ,  p o n ie s io n y c h  
p rz e z  ic h  w ie r z y c ie la

D o ty c h c z a s  o f ia r y  p o n o s il i  
w ie r z y c ie le  k r a jo w i  V Tie rz y -  
c ie l  z a g ra n ic z n y  b y ł  c h r o n io ­
n y  i w y r a ź n ie  u p r z y w ilf jo w a -  
n y . O b e c n ie , n a  o d c in k u  p o ż y ­
c z e k  o b lig a c y jn y c h , s p ra w a  
je s t  c z ę śc io w o  p ro w iz o ry c z ­
n ie  za ła tw  io n a . P o s ia d a c z e  k u  
p o n ó w  o d  ty ch  p o z y c z e k , o i le  
c h c ą  o tr z y m a ć  g o tó w k ę , d o ­

s ta n ą  3 3  p r o c . w a r to ś c i  k u p o ­
n u  O i le  n ie , m o g ą  b r a ć  3 -p ro  
c e n tu w e , 20 le tn ie  o b l ig a c je , 
b ą d ź  p ogod z.ić  s ię  z z a m ro ż e ­
n ie m  w a r to ś c i  k u p o n u .

T r z e b a  p o d k r e ś lić ,  że  to  z a - 
łs  tw ie n ie  sp ra w y  je s t  ty m c z a  
so w e  I u ła m k o w e .

P o z o s ta je  sp ra w a  za ,g ran icz  
n e g o  k a p ita łu  w  p o ls k im  p rz e  
m y ś lę , w  b a n k o w o ś c i, w  k o ­
m u n ik a c j i  i  t. d. K to  z n a  k u l i ­
s y  g o s p o d a r k i teg o  k a p ita łu  
w ie  p rz e d e  w s z y s tk im , że  k a ­
p i ta l iś c i  w ń ęce j z P o ls k i  p ie ­
n ię d z y  w’ywrie ź li  n r ;  d o  n ie j 
p rz y w ie ź li. W ie ,  że  i s t n ie je  
ty s ią c  i  je d e n  sp o so b ó w  u k r y ­
w a n ia  is to tn y c h  o p e r a c y j z 
z a g r a n ic ą , naw re f p rzy  s y s te ­
m ie  o g r a n ic z e ń  de/w izowych.

Z re s z tą  w  o g ó le  p o g lą d , że 
n a p ły w  k a p i ta łu  z a g r a n ic z n e ­

go  je a t  p o ż ą d a n y  p o le g a  n a  
w ie lk im  n ie p o ro z u m ie n iu , 
je s t  p o g lą d e m  p rz e s ta rz a ły m  
M ó g ł o n  m ie ć  p e w ie n  se n s  w  

ik r e t ie  k ie d y  WTaz z k a p i ta ­
łe m  p rz y c h o d z ili  lu d z ie , p o z o ­
s t a ją c y  w  n o w e j o jc z y ź n ie  i  w  
c z a s ie  w o ln e g o  w s p ó łz a v ’o d n ic  
tw a .

D z iś , k ie d y  w ie lk i  p rz e m y s ł 
z o r g a n iz o w a n y  je s t  n a  w z ó r 
fe u d a ln y , z a ję c ie  p la c ó w e k  w 
ty m  p r z e m y ś le , je s t  z d o b y ­
c ie m  p rz y w ile jó w ’. Z re s z tą  
ta k ż e  ta m , g d z ie  o b c y  k a p i t a ł  
w ch o d ź 1 do d z ia łó w  ż y c ia  g o ­
s p o d a rc z e g o , o b ję ty c h  w o l­
n y m  w s p ó łz a w o d n ic tw e m , u- 
m ie  o n  w k r ó tc e  s tw o rz y ć  so ­
b ie  p o z y c ję  u p r z y w ile jo w a n ą  
o r g a n iz u ją c  k a r te le .

R z e c z  d z iw n a , ja k  w  ty ch  
w a r u n k a c h  m o ż e  s ię  u trz y m y ­

w a ć  m it  „ p o d n o s z e n ia  ż y c ia  
g o s p o d a rc z e g o  P o l s k i "  d z ię k i 
n a p ły w o w i o b c y c h  k a p ita łó w . 
Z r o z u m ia ła  je s t  a k c ja  p r o p a ­
g a n d o w a , z m ie r z a ją c a  d o  p o d  
trz y m a n ia  te g o  m itu . N ie z ro ­
z u m ia ły  je s t  n a to m ia s t  
f a k t ,  ż e  n a iw n e  a rg u m e n ty  wt 
t e j a k c j i  w y s u w a n e  z n a jd u ją  
w ń arę  u lu d zi, o b c ią ż o n y c h  w  
m n ie js z y m  lu b  w ię k sz y m  sto p  
n iu  o d p o w ie d z ia ln o ś c ią  z a  ro z  
wró j c a łe g o  ż y c ia  g o s p o d a r c z e ­
go P o ls k i .

Z n a jd u je  to  w y ra z  w  p o lity  
ce  g o s p o d a r c z e j, k tó r a , ja k  
d o ty c h c z a s , n a jb a r d z ie j ch i v  
n i o p a r ty  o o b cy  k a p ita ł  i p 11 
w a d z ą c y  ra b u n k o w ą  go sp o  
d a r k ę  w  k a r te la c h  w ie lk i p rz e  
m y s i. \

W. Z.

ka Rejiran no 10 lat, Idei Finkel 
na 8 lat, Mojżesz Kaczrńan i Israel 
Roa na 6 lat, ..ankiel Lesner, 
liersz Gelzenbojn i Jankiel Lipkar 
man po 5 lat, Sura Lipkermai 
Lento Wolodarski i Judyta Siein 
Wonclówna po 3 lata —  wszysej 
pozbawieni' praw obywatelskich 
na 10 lat. Trzej pozostali oskar­
żeni zostali uniewinnieni.

Jak widać z listy nazw'sk „czy­
sto rasowych" —  komuniści uitna 
ińscy rekrutują Się z narodu „wy­
branego".

Oskarżał wiceprokurator S . O. 
Piotr Przepioła, bronili adw’. Ka­
rol W i na wer z Warszawy, adw. 
Gruder zt Lwowa oraz adv\ adw. 
Spiwak i Baszyfsk z Rówrego.

B u rza  
s z a le ie  nad  A n g lią

Powódź w  ‘kolkach 
Londynu

LONDYN, 28. 2. Nad W. Bry­
tanią szaltje obecnie gwaltown? 
burza, która powoduje siln j przy* 
bór głównych rzek angielskich. 
Kilka miejscowości pomiędzy 
Windror a Londynem znajduje 
się pod wodą. Tamiz? zalała łąki 
i okoliczne drogi.

Droga walki a nie kompromisu
jest drogą ruchu narodowo -  radykalnego


